
M a s z y n ! s t a
O R G A N  Z W I A Z K Y  

Z A W . M A S Z Y N I S T Ó W  

K O L E J O W Y C H

PISMO ZAWODOWE, POŚWIĘCONE SPRAWOM MASZYNISTÓW I KOLEJNICTWU

Wychodzi 1 i 15 każdego miesiąca. Redakcja i Administracja W a r s z a w a ,  C h m ie ln a  9 m . 9 , t e ł . :  195-28 i 539-00, K o n to  c z e k o w e  
P .  K . O . 3585. Cena pojedyńczego numeru 25 groszy. Członkowie Związku otrzymują czasopismo bezpłatnie. Rękopisów Redakcja nie

zwraca. Anonimów nie uwzględnia się. Ceny ogłoszeń na ostatniej stronie.

TREŚĆ NUMERU: N a w e t  W S o w ie ta c h .— S p ra w y  s łu ż b o w e : W sprawie badań lekarskich na kolory. — Zarzą­
dzenia oszczędnościowe, — W sprawie obsługi pociągów na linji Włodzimierz-Wojnica. — Ż y c ie  
Z w ią z k o w e : Komunikat w sprawie wypłaty odpraw emer. i pośm. — Wystąpienia i interwencje 
Prezydjum. — Pracę organizacyjne. — Komunikat w sprawie wysyłki „Maszynisty". — Tabela kan 
sowa. — Podziękowanie. — Ogłoszenia.
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wszystkim członkom naszego Związku i czytelnikom „Maszynisty" 
serdeczne toczenia wszelkiej pomyślności. 
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N A W E T  W  S O W I E T A C H e e e

Według wiadomości, zamieszczo­
nej w Nr. 4 „Przeglądu Zagraniczne­
go Piśmiennictwa Kolejowego”, do­
datku do czasopisma „Inżynier Kole­
jowy", podana została treść nowej u- 
stawy rosyjskiej o karach za kata­
strofy kolejowe.

Ustawa dotyczy nie tylko wypad­
ków faktycznego spowodowania ka­
tastrof, ale zmierza również do ka­
rania także i takich wypadków, któ­
re bezpośrednio katastrofę mogły 
wywołać, a to wszystko celem „pod­
niesienia dyscypliny”.

Poza dotychczasowemi karami 
(nagana i wydalenie) wprowadza u- 
stawa przeniesienie pracownika do 
niżej opłacanej pracy. Ta nowa ka­
ra znajduje zastosowanie w przypad­
kach, w których nagana wydaje się 
karą za niską, a wydalenie — za su­
rową.

Przepisy o postępowaniu specjal­
nych komisyj oraz o kompetencji po­
szczególnych władz są mniej intere­
sujące.

Sowiety, jak widzimy, nie musiały 
zbyt daleko szukać wzorów dla no­
wej ustawy. Wszystko to już u nas 
istnieje od dawna i jest należycie w
11-letniej praktyce wypróbowane.

Cel, który przyświecał twórcom 
naszych przepisów dyscyplinarnych, 
a do którego zdążają obecnie, za na­

szym wzorem, Sowiety, został osiąg­
nięty. Dyscyplina podniesiona zo­
stała bardzo wysoko i króluje z tych 
wyżyn personelowi, zwłaszcza paro­
wozowemu. Liczba katastrof, co- 
prawda, nie zmalała — ale to już 
rzecz poboczna, grunt dyscyplina, 
zwłaszcza, że w ten sposób i „wła­
dza" może zwalić swoją winę na cu­
dze barki i dowód posiada, że dba o 
porządek i pilnuje bezpieczeństwa, no 
i komisje dyscyplinarne mają zaję­
cie, słowem — wsio w pariadkie. Są 
katastrofy i jest dyscyplina. Na inne 
środki zapobiegawcze nie stać 
ani nas, ani Sowiety. Mentalność 
autorów nowej sowieckiej ustawy 
nie różni się zatem wiele od 
mentalności naszych kierowników 
Departamentu Eksploatacyjnego, co, 
jak wiemy, nie jest tylko przypadko­
wym zbiegiem okoliczności.

Jest jednak jedna kwestja bardzo 
doniosłego znaczenia, w której so­
wiecki naśladowca sprzeniewierzył 
się swoim mistrzom. Oto nowa usta­
wa rozstrzyga w sposób wyraźny, iż 
niedopuszczalne jest stosowanie 2 
kar, tak, że zastosowanie kary dys­
cyplinarnej wyklucza doniesienie 
karne i odwrotnie; a zatem: przeciw­
ko komu zrobiono doniesienie karne 
do sądu i kto przed sądem odpowia­
dać ma za swoje czyny, ten dyscy­
plinarnie karany być nie może, kto

zaś ukarany został dyscyplinarnie, 
ten przed sądem nie odpowiada.

Nawet w Sowietach uszanowano 
ogólną zasadę prawa, według której 
nikt nie powinien być dwukrotnie ka­
rany za jeden i ten sam czyn. Nawet 
w Sowietach... A u nas? U nas sy­
stem podwójnej odpowiedzialności 
pracownika nie tylko istnieje od lat 
10-ciu, ale w nowej pragmatyce zo­
stał podkreślony, umocniony i pogłę­
biony — także w imię „dyscypliny”. 
Pracownik odpowiada raz przed ko­
misją dyscyplinarną, drugi raz przed 
sądem. Obie władze niczem nie są 
z sobą związane — orzecznictwo 
jednej nie zależy od orzecznictwa 
drugiej. Dlatego wyroki obu tych 
władz różnią się prawie zawsze tak 
w konkluzji, jak też i w uzasadnie­
niach. Komisja dyscyplinarna stwier­
dza, że pracownik winien, a Sąd — 
że nie winien. Komisja swierdza, że 
sygnał był podany, Sąd konstatuje, że 
nie był podany — lub odwrotnie. 
Oba wyroki są prawomocne, oba w 
imieniu władzy, społeczeństwa, PKP. 
i Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
stwierdzają całkiem coś innego. W 
tych, zaś, bardzo rzadkich, wypad­
kach, gdy obie władze są z sobą zgo­
dne — nieszczęsna ofiara podwójnej 
sprawiedliwości cierpi na 2 boki: i  w  
kozie siedzi i grupę traci (co się w  
Sowietach eufemicznie orze-



niesieniem do niżej opłacanej pracy).
Nawet w Sowietach zrozumiano, że 

tak dalej być nie powinno, nawet w 
Sowietach nawrócono na drogę roz­
sądną. Trochę nam wstyd radzić 
Ministerstwu Komunikacji, aby się 
wzorowało n'a Sowietach. Ale cóż po­
cząć... musimy się do takiej rady u- 
ciec. Leży w Sejmie nasz projekt 
pragmatyki, który bynajmniej nie na 
wzór Sowietów, ale w imię porządku

i sprawiedliwości przewiduje usunię­
cie podwójnej odpowiedzialności, 
Możeby, tak obecnie, za dobrym 
przykładem, M. K. które ma możność 
pragmatykę znowelizować, zechciało 
mimo wszystko pójść w ślady nowej 
ustawy rosyjskiej? Bo przecież to 
trochę nie uchodzi! Nawet w Sowie­
tach sprawa została uregulowana po­
prawnie. A u nas nie.

SPRAWY SŁUŻBOWE
W  SPRAW IE BADAN 

LEKARSKICH NA KOLORY,

Przeprowadzone ostatnio w nie­
których Dyrekcjach perjodyczne ba­
dania lekarskie, przy których posłu­
giwano się t. zw. tablicami Stillinga 
dla skonstatowania prawidłowej zdol­
ności odróżniania kolorów, przynio­
sły rezultaty nieoczekiwane i za­
trważające zarówno z uwagi na inte­
resy zdyskwalifikowanych, jak nie­
mniej i ze względu na interes P. K. P. 
Otrzymaliśmy sprawozdania, według 
których w 3 tylko Dyrekcjach, t. j. 
Warszawskiej, Krakowskiej i Stani­
sławowskiej zdyskwalifikowanych 
zostało 61 pracowników parowozo­
wych. Z nich zaledwie 6-ciu było w 
wieku ponad lat 50, a zaledwie 3 w 
wieku powyżej lat 55. W samej pa­
rowozowni Piotrków zdyskwalifiko­
wano aż 39 pracowników (około 8% 
całego personelu). Dyskwalifikacja 
stanowi klęskę dla dotkniętego nią 
pracownika, a dla zarządu kolei sta­
nowi poważne zwiększenie niepro­
duktywnych wydatków.

Wobec tego Prezydjum Z, Z. M. 
wdrożyło energiczną akcję w M. K. 
celem poddania rewizji metody ba­
dań przy pomocy tablic Stillinga. 
Stosowne memorjały doręczone zo­
stały naczelnemu lekarzowi M. K,, 
Biuru personalnemu oraz p. Ministro­
wi Komunikacji. Ponadto w poprzed­
nim (7) numerze „Maszynisty" z ro­
ku b. zamieszczony został artykuł 
p. t. „Epidemja daltonizmu", w któ­
rym ustaliliśmy nasz pogląd na to po­
ważne zagadnienie i domagaliśmy się 
energicznej akcji ze strony M. K., aby 
sprawę tę zbadać i wyjaśnić.

Dnia 11. IV. b. r. p. M inister Ko­
munikacji inż. Kiihn przyjął w tej 
sprawie delegację Prezydjum Z.Z.M. 
na specjalnej audjemcji. Przedstawi­
ciele naszego Związku w osobach 
kol. kol. Borkowskiego, Komorow­
skiego, Spyta i Siadaka uzupełnili 
ustnie wywody, zawarte w dotyczą­
cym tej kwestji memorjale i przed­
stawili p. Ministrowi spis imienny 
zdyskwalifikowanych z podaniem ich 
wieku i stanowiska służbowego. De­
legacja podkreślała przedewszyst­
kiem interes P, K. P., dowodząc, iż 
przez masowe dyskwalifikacje kole­
je zmuszone będą płacić pracowni­
kom, zwolnionym na tej podstawie 
zaopatrzenie emerytalne przez długi 
szereg lat, oraz dobro służby zagro­
żone poważnie przez usunięcie sze­

regu pracowników egzaminowanych, 
kwalifikowanych i doświadczonych, 
których trudno będzie zastąpić. Nie­
mniej interes samych zdyskwalifiko­
wanych został podkreślony i uwy­
datniony należycie. Delegacja po­
wołała się na okoliczność, iż więk­
szość zdyskwalifikowanych odróżnia 
normalnie kolory w życiu praktycz- 
nem i pełni służbę bez przeszkód, mi­
mo, iż tablic Stillinga czytać nie u- 
mie. Powstaje wskutek tego wątpli­
wość, czy metoda badania przy po­
mocy tablic Stillinga posiada war­
tość praktyczną i czy zdyskwalifiko­
wani na tej podstawie pracownicy 
istotnie nie nadają się do służby pa­
rowozowej. W konkluzji delegacja 
prosiła p. Ministra o poddanie oma­
wianej metody szczegółowej rewizji, 
celem ustalenia jej praktycznej war­
tości, ponadto zaś prosiła o rozwa­
żenie, czy nie byłoby rzeczą możli­
wą i wskazaną posługiwać się w tej 
dziedzinie badaniami praktycznemi, 
analogicznie, jak to ma miejsce przy 
ustalaniu siły wzroku.

P. Minister uznał słuszność na­
szych wywodów i wysnutych z nich 
konkluzji. Przyznał, iż sam jest rów­
nież zaniepokojony rezultatami ba­
dań przy pomocy tablic Stillinga. 
Stwierdził jednakże, że będąc w 
pierwszej linji odpowiedzialny za 
bezpieczeństwo ruchu, nie może żad­
ną miarą dopuścić, aby na stanowis­
kach w służbie ruchu zatrudnieni byli 
ludzie, którzy się do tego nie nadają 
wskutek wad organizmu. Uznaje jed­
nak za postulat słuszny, aby nad me­
todą badań przy pomocy tablic Stil­
linga oraz nad sposobem przeprowa­
dzenia tych bauaó zastanowiło się 
ponownie grono fachowców - specja­
listów.

W tym celu zwołana została na 
dzień 13.IV. b. r. specjalna konferen­
cja w M. K. O rezultatach tej konfe­
rencji związek zostanie zawiado­
miony.

***
■ W  związku z poruszoną powyżej 
spraw ą, tudzież nawiązując do Okól­
nika Prezydjum Nr. 3/30/Órg., zamie­
szczonego w biuletynie Centrali Nr. 
II z r. 1930, Prezydjum uprasza Za­
rządy Kół miejscowych, aby nadsyła­
ły  nadał spisy kolegów zdyskwaliłi- 
kowanych na kolory na podstawie 
badania przy pomocy tablic Stillinga 
z podaniem stanow iska służbowego 
i wieku zdyskwalifikowanego.

ZARZĄDZENIA
OSZCZĘDNOŚCIOWE.

Trwający od dłuższego czasu kry­
zys gospodarczy odbija się bardzo do­
tkliwie na dochodach P. K. P,, zmu­
szając M. K. do stosowania jaknajda- 
łej idących oszczędności. Dotych­
czas stosowane środki okazały się 
niewystarczającemi. Wobec tego, 
jak donosi prasa codzienna, p. Mini­
ster Komunikacji wydał ostatnio o- 
kólnik do wszystkich D. O. K. P., w 
którym zarządza co następuje:

1) Zakazuje bezwzględnie przyjmo­
wać nowych pracowników, a ewentu­
alne braki w poszczególnych działach 
służby uzupełniać pracownikami z 
innych działów, w których istnieje 
nadmiar.

2) poleca emerytować pracowni­
ków, którzy wysłużyli już pełną e- 
meryturę.

3) nakazuje wprowadzić w war­
sztatach pięciodniowy tydzień pracy 
i to bez zaliczania (jak to czyniono, 
poprzednio) pozostałego, szóstego 
dnia do urlopu wypoczynkowego.

4) poleca wstrzymać chwilowo no­
we roboty inwestycyjne, jeżeli wy­
magają one przyjmowania do pracy 
pracowników czasowych i zakupna 
nowych materjałów.

Zarządzenia te świadczą o całej 
powadze położenia oraz o trudno­
ściach, z któremi koleje muszą wal­
czyć w obecnym ciężkim okresie. 
Niewątpliwie wiele winy ponosi po­
przednia gospodarka M. K., która nie 
potrafiła w okresie pomyślnej kon­
junktury nagromadzić stosownych 
rezerw, lecz wydała co do grosza 
wszelkie zyski bądź na zakrojone 
szeroko inwestycje, bądź też na do­
tacje do Skarbu Państwa. Zarządze­
nia oszczędnościowe M. K. stoją w 
pewnej mierze w sprzeczności z ogło­
szonym równocześnie rządowym pla­
nem zwalczania kryzysu. W planie 
tym Rada Ministrów obiecuje mia­
nowicie wzmóc tempo inwestycyj i 
powiększyć względnie przyspieszyć 
zamówienia rząaowe dla fabryk. Do­
niosłą rolę mogłyby pod tym wzglę­
dem odegrać koleje, gdyby posiadały 
stosowne i odpowiednio wysokie 
fundusze rezerwowe. Niestety, kole­
je funduszów takich nie posiadają i 
skutkiem tego swoimi zarządzeniami 
oszczędnościowemi raczej pogłębiają 
kryzys i zwiększają jego nasilenie. 
Powinno to być wskazówką dla M. 
K., jak należy prowadzić gospodarkę 
w przyszłości.

W  SPRAW IE OBSŁUGI 
POCIĄGÓW NA LINJI WŁODZI­

MIERZ — W OJNICA.
Prezydjum Z. Z. M. wystąpiło 

swego czasu do M. K. z interwencją 
w sprawie obsługi pociągów na linji 
Włodzimierz Woł. — Wojnica. W. 
stacji Wojnica nie ma ani trójkąta, 
ani tarczy obrotowej, wobec czego 
pociągi muszą , być prowadzone w 
jedną stronę tendrem naprzód. Po­
woduje to dla drużyn parowozowych 
szereg trudności i naraża na niebez­
pieczeństwo nie tylko zdrowie tych 
drużyn, lecz także i prawidłowość 
ruchu kolejowego. Wobec tego prosi-



liśmy bądź to o wybudowanie w sta­
cji Wojnica tarczy wzgl, trójkąta ob­
rotowego, bądź też o przydzielenie 
do obsługi tej linji parowozów - ten- 
drzaków.

M, K, pismem z dnia 28,111.1930 r.

WYSTĄPIENIA I INTERW ENCJE 
PREZYDJUM.

Dn. 2.IV.30 r. w M. K, w sprawie 
perjodycznych badań lekarskich — 
kol. kol. Borkowski, Komorowski.

Dn. 4JV. 30 r. u Naczelnego Leka­
rza w Dyrekcji Warszawskiej — kol, 
kol. Komorowski, Lisiewicz oraz 
czterej koledzy z Piotrkowa.

Dn. 7.IV.30 r. — w M. K. w spra­
wie stosowania hamulców na paro­
wozach w Dyr. Gdańskiej oraz w 
sprawie etatów i awansów na rok 
1930-31 — kol. kol. Borkowski, Ko­
morowski.

Dn. 11.IV. 30 r. — u p. Ministra 
Komunikacji w sprawie perjodycz­
nych badań lekarskich na barwy na 
tablicach Stillinga oraz w sprawie 
umundurowania — kol. kol. Borkow­
ski, Komorski, Spyt, Siadak.

Dn. 14.IV.30 r. — w M. K. u Na­
czelnego Lekarza w sprawie badań 
drużyn parowozowych na barwy — 
kol. Borkowski.

PRACE ORGANIZACYJNE 
PREZYDJUM.

Dn. 3JV.30 r. — Posiedzenie C. K. 
P. P. — kol. Siadak.

Dn. 3.IV.30 r. — Zebranie Kola 
Kutno — kol. Sommerfeldt.

Dn, 4.IY.30 r. — Konferencja ur Z.

Nr. VI/I/3561/30 zawiadomiło nas, że 
do obsługi wspomnianej linji przy­
dzielone będą w czasie najbliższym 
parowozy - tendrzaki, wobec czego 
budowa trójkąta wzgl. tarczy obro­
towej jest zbędna.

Z. M. w Warszawie w sprawie umo­
wy na urządzenie instalacji elektry­
cznej, ogrzewania centralnego, wo­
dociągów i kanalizacji w domu Z. Z. 
M. we Lwowie — kol. kol. Borkow­
ski, Siadak, Sommerfeldt, Kuczkow­
ski, inż. Polkowski z Warszawy, inż. 
Wójcicki ze Lwowa, Dr. Żuniak.

Dn. 8,IV.30 r. — Otwarcie lokalu 
Koła miejscowego w Kowlu — kol. 
Siadak.

Dn. 9.IV.30 r. — Zebranie Koła 
Skierniewice — kol. Sommerfeldt.

Dn. 10.IV,30 r. — Zjazd Okręgu 
Lwowskiego — kol, kol. Komorow­
ski, Siadak.

Dn. 12.IV.30 r. — Zebranie Koła 
Łódź - Kaliska — kol. Siadak.

KOMUNIKAT
w sprawie, należności za zmianę ad­

resu do wysyłki „M aszynisty”.
Od kilku lat. Centrala wysyła cza­

sopisma związkowe członkom bez­
płatnie pod prywatnym adresem. 
Centrala ponosi z tego powodu po­
ważne koszty li tylko dlatego, aby 
członkom ułatwić korzystanie z na­
szych czasopism związkowych. 0 -  
statnie zarządzenia władz poczto­
wych zwiększają te koszty w sposób 
bardzo znaczny i utrudniają w wyso­

kim stopniu manipulację w razie 
zmiany adresu.

Ponieważ zmiany adresów odby­
wają się ostatnio dość często, przeto 
Centrala obarczoną jest z tego powo­
du znacznemi wydatkami z dotkliwą 
szkodą dla innych celów związko­
wych. Procedura zgłaszania zmiany 
adresów jest nieuporządkowana. Mi­
mo poleceń Prezydjum członkowie 
zgłaszają zmiany bądź osobiście Cen­
trali, bądź też przez pośredników, 
czy też osobnemi pismami, narażając 
także i siebie na zbyteczne wydatki.

Wobec konieczności uregulowania 
procedury w tej sprawie, jak również 
celem odciążenia funduszów organi­
zacyjnych Prezydjum postanowiło 
wprowadzić w tym względzie z waż­
nością do dnia 1 maja 1930 r. na­
stępujące reguły:

1) Zmiany adresów zgłaszać należy, 
wyłącznie za pośrednictwem  Zarządu 
Koła Miejscowego, k tóre nadsyłać 
będzie zawiadomienia o zmianach raz 
na miesiąc przez zamieszczenie tych 
zmian w przeznaczonej na to  rubry­
ce raportu  miesięcznego. Zgłoszenia 
zmiany adresów dokonane na innej 
drodze nie będą uwzględniane,

2) Za każdą zmianę adresu winien 
interesow any członek opłacić należ­
ność w  wysokości 50 groszy znacz, 
kami pocztowemi. Znaczki te  dołą­
czyć należy do tego raportu  mie­
sięcznego, w  którym  zmiana jest 
zgłoszona i przesłać w raz z raportem  
do Centrali. Zgłoszenia zmiany ad­
resu, do których opłata w  znaczkach' 
pocztowych nie została załączona, 
nie będą uwzględniane.

Prezydjum prosi wszystkich człon­
ków o ścisłe zastosowanie się do po­
wyższych wskazań, wydanych w in­
teresie związku i w imię dobra ogółu, 
zaznaczając, że będzie przestrzegało 
tych reguł z całą skrupulatnością, 
Członkom, którzy nie zastosują się do 
nich i wskutek tego czasopism nie 
otrzymają, nie będziemy pod żadnym 
warunkiem braków uzupełniali.

TARNOWSKIE GÓRY.

Walne Zebrania Kola. Dn. 15.1.1930 od­
było się Walne Zebranie Koła. W zebraniu 
uczestniczyli z ramienia Prezydjum, Wice 
Prezes Zw. kol. Komorowski, z ramienia Za­
rządu Okręgowego Prezes Okr, kol. Sob­
czak i Skarbnik Okr,, kol, Walusz. Zebra­
niu przewodniczył kol, Sobczak, sekretarzo­
wali — kol. kol, Dudziak i Kanclerz

Obszerne sprawozdanie organizacyjne 
zdał kol. Tyczka, sprawozdanie kasowe zdał 
Skarbnik Koła, kol, Janik. Po dyskusji 
nad sprawozdaniami na wniosek Komisji Re­
wizyjnej uchwalono ustępującemu Zarządo­
wi Koła absolutorjum. Wybory do nowego 
Zarządu Koła dały następujące wyniki. 
Przewodniczący — kol Tyczka Jakób, zast. 
przew, — kol. Szdzuj Andrzej, sekretarz — 
kol. Kozok Paweł, Skarbnik — kol. Janik 
Piotr. Komisja Rewizyjna — kol. kol. Bla­
cha Jan, Lukoszek Henryk i Franke Robert.

Następnie zabrał głos — kol. Komorow­
ski, który poruszył szereg spraw związko­
wych. W wolnych wnioskach poruszono 
sprawę prowadzenia pociągów eksporto­
wych do Ostrowia i Piotrkowa oraz szereg 
drobnych spraw.

ŻYCIE ZW IĄZKOW E
KOMUNIKAT.

W  SPRAW IE SPOSOBU WYPŁATY ODPRAW  EMERYTALNYCH 
I POŚMIERTNYCH.

Z dniem 1-go maja b. r. wypłata Odpraw Emerytalnych członkom, 
którzy nabyli prawa do otrzymania przez ostateczne zlikwidowanie sto­
sunków służbowych z P. K. P (przeniesienie w stan spoczynku, zwolnienie 
ze służby, śmierć) uskutecznianą będzie przez Kasę Główną Z. Z. M. tylko 
po zachowaniu warunków następujących:

1) Zgłpszenie o wypłacenie odprawy emerytalnej winno być na­
desłane do Centrali za pośrednictwem Koła miejscowego wraz z załączo- 
nemi: odpisem dekretu emerytalnego, którego zgodność winna być po­
świadczona przez parowozownię, pokwitowaniem z odbioru odprawy 
Emerytalnej oraz zaświadczeniem Koła, że Koło nie znajduje przeszkód 
do wypłaty. Pokwitowanie winno być zaopatrzone w podpis członka (imię 
i  nazwisko) oraz znaczek stemplowy w wysokości gr. 20. Druki pokwito­
wań znajdować się będą w Zarządach Kół. Nadesłane odpisy dekretów 
zwracane nie będą.

2) Do zgłoszenia, o odprawę pośmiertną winny być załączone: 
akt zejścia, poświadczony przez urzędnika stanu cywilnego, pokwitowanie 
ż odbioru odprawy zaopatrzone w podpis osoby, dla której odprawa zo­
stała przeznaczoną wolą członka określoną w kwestjonarjuszu oraz takież 
zaświadczenie Koła, że Koło nie znajduje przeszkód do wypłaty.

Ponadto- podlegają zwrotowi: legitymacje członkowskie i karty po­
śmiertne.

Zaznaczamy, że zgłoszenia o wypłatę Odpraw Emerytalnych i Po­
śmiertnych będą wypłacane tylko tym, którzy zastosują się do powyższych 
warunków.

Sumy należne członkom będą przesyłane pod adresem Zarządu Ko­
ła, Zarząd Koła wypłacając członkowi nadesłaną dla niego należność wi­
nien zażądać od niego oświadczenia pisemnego, iż daną sumę otrzymał. 
Oświadczenie służyć będzie Zarządowi Koła jako dowód kasowy.

Prezydjum zw raca uwagę kolegów na niniejszy kom unikat z całym 
naciskiem podkreślając, iż zasady określone wyżej będzie stosowało ściśle 
i nie dopuści do żadnych odstępstw  w tym względzie.



W Y P Ł A T Y  Z  K A S Y  G Ł Ó W N E J  Z .  Z .  M .
W MIESIĄCACH LISTOPADZIE I GRUDNIU 1929 R.

O D PR A W Y  E M ER Y TA LN E.
O K R Ę G  W A R SZ A W SK I: P io trk ó w  —  O -

s ta sz ew sk i W . z ł. 1.000, K w ap iszew sk i J . ,  
z i. 1.000, P ry b e  B . z ł. 1.000, W arsz , G łó w aa  
:—  C ie le c k i E . zł. 1X100, W ilanow sk i J .  zł. 
1.000; W arsz . W sch . W il. —  P o d leck i K. 
z ł.  994, D om ański J ,  z ł, 994, B ielsk i J .  zł. 
1.000; C zęsto ch o w a —  L ew andow sk i I. zł. 
“998; Ł ódź  -  K ał— r S z p o n d e r A , zł. 998, K o- 
z an e ck i Z. z ł, 1.000, Z rzed n ick i C. z ł. 994; 
S o sn o w iec  —  S z o s ta k  M. zł. 1.000; K u tn o  —  
S n aw ad zk i K , z ł. 980; O s tro łę k a  —  śm ie- 
ciiiski K. z ł, 964; S k ie rn iew ice  —  T ru szk o w ­
sk i J .  zł. 1.000.

O K R Ę G  R A D O M SK I: S k a rży sk o  —  Sie- 
m inow  M . zł. 1.000, H an tz  J .  z ł. 1.000, K o- 
śm ider A , zł. 1.000, K ulczyńsk i S t. zł. 1.000, 
M ark iew icz  A , z ł. 1.000; K o w el —  B a ra te -  
jew  zŁ 1.000, P a w e łk o  K. z ł. 1.000, Z ajkow - 
s k i  W . zł, 1.000; K ie lce  —  K ow alsk i J .  zł. 
994, W ó jc ikow sk i A . z ł, 976, B rodzikow sk i
A . z ł. 1.000; D ęb lin  —  W ysoczyńsk i St. zł.
1.000,

O K R Ę G  W ILE Ń SK I: W iln o  —  T o m a­
szew sk i J .  z ł. 1.000; B rześć  n a d  Bug. —  G ir- 
dzisz zł. 1.000; M oło d eczn o  —  P e rk o w sk i J .  
z ł. 200.

O K R Ę G  PO ZN A Ń SK I: P o zn ań  —  J a b ło ń ­
sk i M, zł. 1.000, M an iew sk i z ł. 1.000, M ił- 
c h e r t  S t. z ł, 1.000, S ch ad e l K. zł. 1.000, 
R uszczy ń sk i A , z ł. 1.000; L eszno  —  S znei- 
d e r  zł, i .000; In o w ro c ła w  —  W eso ło w sk i J .  
z ł, 1.000.

O K R Ę G  G D A Ń SK I: K o śc ie rzy n a  —  P o ­
zn ań sk i F r . z ł. 200; C ho jn ice  —  G aw ry łow
D. zł. 994. t6!

O K R Ę G  K A T O W IC K I: K a to w ice  —  B a­
n a ś  P. zł. 998; R y b n ik  —  T eich m an  W . z ł. 
1.000; W o d zisław  —  F a jk is  Ł. zł. 922.

O K R Ę G  K R A K O W SK L  N ow y S ącz  —  
P ie k a rz  J .  z ł. 1X)00; Ż yw iec  —  M au łtz  S t. 
z ł. 1.000, O b łtu ło w icz  W . zŁ 1.000, B ia łek  
M . z ł. 1.000, R o p ek  B. z ł. 1.000, P o d w ap iń - 
sk i F r . z ł. 1.000; D ęb ica  —  B ło ń sk i W . z ł. 
1X100; J a s ło  —  Z a rę b sk i A , z ł. 1.000, Ł ęk aw - 
s k i  S t. z ł. 1.000, Z ając  R . z ł. 1.000; S zczak o ­
w a  —  K ra sk a  A  zł. 1.000; S u c h a  —  P esz - 
k o w sk i A . z ł. 1.000.

O K R Ę G  L W O W S K I: L w ów  —  T y m eck i 
St. zł. 976, S k w arez  T . z ł. 1.000; S am b o r —  
G ro d z ick i W . zł. 1.000, H óhm  J .  zł. 1.000, 
P rzem y śl —  R y m an o w sk i F ,  zł. 1.0C0; T a r ­
n o p o l —  K siążek  J .  z ł. 1.000, W a lb in e r S t. 
zł. 1.000.

O K R Ę G  S T A N ISŁ A W O W SK I: S ta n is ła ­
w ów  —  B ułyn  F . z ł. 1.000; K ołom yja  —  O - 
lek sy  S t. z ł.  994.

Z A PO M O G I C H O R O B O W E :

O K R Ę G  W A R S Z A W S K I: W arsz . G łów na
— C zecb  Z. zł, 22, P aszk o w sk i S t. zł. 94; 
W arsz . W scb . W iL —  B ielsk i J .  zł. 184; 
P io trk ó w  —  N iem czyk  E. z ł. 18, O s ta szew ­
sk i W . z ł 62; C zęsto ch o w a —  Z yzik  K. zł. 
184, M ajew ski P . zł. 154. K u tn o  —  S aw ick i 
J ,  zł. 26, T a rc zy ń sk i M. z ł. 142; Ł ódź - K a ­
lisk a  —  O stro w sk i L . zł, 82, D rzew nick i C. 
zł. 62, M ajew sk i M . z ł. 122; S k ie rn iew ice  — 
M a tu siak  E , z ł. 120, M ajkow sk i J .  zł. 60; 
S ied lce  —  T ychnow icz  S t. z ł. 46; O s tro łę k a  
— Ja z ło w sk i F , z ł,  124; M ączk i —  M rocz­
kow sk i A . zł. 24; K ro śn iew ice  —  Ł un iew sk i 
W . z ł. 58.

O K R Ę G  R A D O M SK I: K ie lce  —  H a rtu n g  
S t, zł. 54; L ub lin  —  W aw rzo n k iew icz  I. zł. 
70, Szym ańsk i M . zł. 64, R om anow icz T . zł. 
20, G o ław sk i A . z ł. 28, W aw rzonk iew icz  
Sz. zł. 62, C zajkow ski J ,  z ł, 136; S trzem ie ­
szy ce  —  S taw ick i W . zł. 74; K ow el —  M o n ­
k iew icz J .  zł. 184; C hełm  —  R om ejko  J .  zł. 
182; Z d o łbunów  —  M asson  M, 104; D ęblin  
—  W y so czy ń sk i zŁ 118,

O K R ĘG  W ILEŃ SK I: W o łk o w y sk
S trz a łk o  K . z ł. 22; B rześć  n a d  Bug. —  W ro t-  
n o w sk i P . zł, 54, G órsk i A . z ł. 30, O rzechow ­
sk i S t. z ł. 10; B a ran o w icze  —  Jefim ow icz 
zł. 68, K ononow icz zł. 52; L id a  —  Z m itro- 
w icz  W . zł. 184, M oło d eczn o  —  Ja n u k o w icz  
F . zł. 92, P e rk o w sk i J .  zł. 154.

O K R Ę G  PO ZN A Ń SK I: P o z n a ń  —  A n io ła  
K, zł. 18, S m iłow ski F r , zł. 30; O stró w  —  
K ozłow sk i J .  zł, 86; L eszno  —  Szulajew ski 
zł. 94; J a ro c in  —  D ro żdżyńsk i zł, 114, G rze - 
siń sk i J ,  z ł. 104, O rło w sk i I, z ł. 120; R ogoź­
n o  —  K aro lew sk i P . zł. 104,

O K R Ę G  G D A Ń SK I: T czew  —  L itew sk i F . 
zł. 82, N ow icki J .  zł, 178, S z a ch ta  B. zł. 120, 
Ł ukasiew icz  R. z ł. 42; B ydgoszcz —  H oro- 
siew icz J .  z ł. 14, J a g ła  zł. 34, P u ch a lsk i W . 
zł, 12; T o ru ń  —  L ew andow sk i F r . z ł. 110; 
Iłow o  —  Zajc A . z ł. 126; K oście rzy n a  —  P o ­
zn ańsk i F r . zł. 54.

O K R Ę G  K A T O W IC K I: K a to w ice  —  A k - 
sam ski A , zł. 38, B anaś P. zł. 160; R y b n ik —  
Lis S t, zł, 42, S te in e r  A . zl. 88, Sza łk iew icz
B. z ł. 38, C ieślik  H, zł. 104, T eichm an  W . 
zł, 78, K acze r J ,  zł, 16; S zo p ien ice  —  Im ach 
R, z ł. 76; H ajd u k i W ie lk ie  —  H anusz F r  
zł. 104.

O K R Ę G  K R A K O W SK I: K rak ó w  —  K lo­
c ek  A . z ł. 62, S zm eid ler zł. 184; K rak ó w  
P ła szó w  —  C holew a z ł 14, S m rokow sk i J .  
z ł. 184; D ziedzice  —  C ho lew ik  J .  zł. 90, T y - 
ry tk o  zł. 98; B ielsko  —  K w oczak  W . z ł. 72; 
Ż yw iec —  M aultz  S t. zł. 90, P odw ap iń sk i 
F r. zł. 70; D ęb ica  —  B łońsk i W . zł, 184, J a ­
s ło  —  G om ółka  K. 26.

O K R Ę G  L W O W S K I: L w ów  —  T au le tz  S t. 
zł. 56, S e lin g er zł. 128; S try j —  S te n g e l zł. 
258; P rzem y śl —  R ozkoszny  zł. 120; R aw a- 
R u sk a  —  C zin ar z ł 122, D ziw ota  A . z ł. 63; 
D ro hobycz  —  S tem p u rsk i M. zł. 74, K u rek  
K. zł. 42, Ś w is tek  I. zł. 38.

O K R Ę G  ST A N ISŁ A W O W SK I; S ta n is ła ­
w ów  —  W iszn iew ski E. zł. 146, B e lo tti K. 
zŁ 100, G eib  G. zł. 18; C zo rtk ó w  —  P a u z n e r 
J .  z ł. 70, C zerw iń sk i R. zł. 184; C hodorów —  
Szczygielsk i W . zł. 88; K ołom yja —  S te fa ­
n ik  W . zł. 52.

O BRO N Y  P R A W N E :

O K R Ę G  W A R SZ A W SK I: W arsz . G łów na
—  W ło d e k  E. zł, 150; W arsz . P ra g a  —  J a ­
b ło ń sk i H. zł. 133.55, R y dzew sk i A , zł. 125; 
W arsz . G d ań sk a  —  K ubisz  A . zł. 137.20; 
P io trk ó w  —  R a ta jsk i J .  zł. 250, N astu la  H. 
zł. 150; Ł ódź - K a lisk a  —  R ó żalsk i F r. zł. 
200, Św iecim ski zł. 500, D o p ie ra lsk i S t. zł. 
15; C zęsto ch o w a —  K ra jew sk i B. zł. 100, 
Z ary c h ta  E, zł. 200; K u tn o  —  G ro ch o ck i R. 
zł. 250.

O K R Ę G  R A D O M SK I: K ie lce  —  W itk o w ­
sk i E . zł. 600; L ub lin  —  T ru b ec k i J .  z ł. 75; 
W łodzim ierz  —  Cis B. zł. 500.

O K R Ę G  W ILE Ń SK I: W ilno  —  W ojtuszko  
zł. 300; W o łk o w y sk  —  K o ste c k i A . zł. 50.

O K R Ę G  PO ZN A Ń SK I: P o zn ań  —  Szcze­
p a n ia k  F r . zł. 150.

O K R Ę G  G D AŃSKI; T czew  —  K uszew ski 
K, z ł. 250; Iłow o  —  K irzen iew ski zł. 100| 
D zierzb ick i zł. 100.

O K R Ę G  K A T O W IC K I: K a to w ice  —  S za- 
ła ta  W . zł, 200, Św irzyński A . z ł. 50, W ym y- 
sło  A . zł. 130; R y b n ik  —  N iedźw iedź F r. 
zł. 200; W o d zisław  —  S te in e r  F r .  z ł. 200,

O K R Ę G  K R A K O W SK I: K rak ó w  —  G o ł- 
d a  zł. 5, K ulczycki zł. 5, K o rczy k  zł. 5, S o ­
sin  zł. 90; K rak ó w  - P łaszó w  —  K o tra  J .  
z ł, 75, B ro żek  J .  zł. 75.

O K R Ę G  L W O W S K I: L w ów  —  C zup zł. 
110,30, K om arzyńsk i zł. 210; S try j —  R u d ­
n ick i zł. 50; Ja ro s ła w  —  B ajda  J .  zł. 130.

O K R Ę G  ST A N ISŁ A W O W SK I; C zortków  
Ja k u b ik  zł. 19; C h odorów  —  W olff F r. 97.25 
zł.; K ołom yja  —  K o czw ara  W . zł. 150.

PO D ZIĘKO W ANIE .
W . Panu dr. W ito so w i Bętkow­

skiemu, lekarzowi kolejowemu w  
Chojnicach za skuteczną opiekę le ­
karską mej żony, składam najserdecz­
niejsze podziękowanie.

Brunon Odyja 
 pom. masz. I kL par. Chojnice.

ZEGARKI Z AMERYKAŃSKIEGO
i i i .  złoti m a  w

niczem  się n ie  ró żn i 
° d  p raw dziw ego  zło ta  
14 kar. Tylko za zł. 
t.75. Uwagą: Z egark i 
nasze n ic  n ie  m ają 
w spólnego z zeg ark a­
mi innych  reklam .

W ysyłam y p o cz tą  
za  zaliczeniem  e le ­
ganck i zegarek . C hód  
dźw ięczny, n a  kam ie­
n iach . W yregulow any  
do m inuty , z  g w arancją  

z a  d o b ry  ch ó d  n a  8 la t, 2 sz t. 17 z ł., 4 szt.
32,50, 6  szt. 47.50. L epszego  g a tu n k u  11.50. 
15 18, 21, 25, 35 z ł. Ń a  rę k ę  z pask iem  n i­
k low e 14, 17, 20, 25, 30, 35, 40, 50 57 zł. —  
K ry ty  A N K IE R  z trzem a  k o p e rtam i am eryk . 
zł. 16.75 19, 22, 26, 30, 35, rę cz n e  z  p ask iem  
lepszego  g a tu n k u  20, 25, 37, 45, 55, 65, —  
B udzik i s to ło w e  15, 17 20, lepszego  g a tu n ­
k u  25, 30 i 40 zł. Ł ańcuszk i z  now ego z ło ta  
p o  2.15, 3, 3,75, 4,85 i  6 z ł. Z egark i R E ­
K L A M O W E  k ieszonkow ie  m ark i .C hrono­
m e tr" ; N IK LO W E  p o  cen ie  5,87, 2  sz t. 11.60, 
3 sz t. 17,20, 5 sz t. z ł. 28,50, 7  sz t. 39,50, 10 
szt, 55.85. —  Z a k o sz ta  p rz e sy łk i i o p ak o ­

w an ia  p ła c i kupujący . 
FA B R Y C ZN Y  SK ŁA D  G E N E W SK IC H  

Z EG A R K Ó W  JÓ Z E F  JA K U B O W IC Z , W a r­
szaw a, S ienna  27, O d d z ia ł 111. F irm a  egzy­
s tu je  od  ro k u  1900. N agrodzona  w ielom a 
z ło tem i m edalam i i k rzyżam i. M nóstw o li­
stów  dziękczynnych . Z p ow odu  b ra k u  
m iejsca  zam ieszczam y n iek tó re .

Sz. P. Jak u b o w icz!
N iniejszem  zam aw iam  zeg a rek  z am eryk . 

z ło ta . J e s t  to  już T R Z E C I zeg arek . Z p o ­
p rzed n ich  jes tem  BARD ZO ZA D O W O LO ­
NY, T e o d o r B ław at, k ie r. szk o ły  KLON IA.

D o b ry  zeg a rek  kup isz  ty lk o  w znanej w e 
w szystk ich  d z ie ln icach  k ra ju  firm ie J. J a ­
kubow icz, W arszaw a .
W yciąć! Z achow ać! R ekom endow ać:

NA RATY bez zaliczki

Z E G A R Y
ścienne, zegarki, pierścionki, kolczyki 

obrączki C H .  G U T M A C H E R  
W a r sz a w a ,

ul. Sm ocza  Nr. 21 m . 7 , róg  D zie ln ej

C EN Y  OGŁOSZEŃ: C ała  s t r o a a  —  z ł. 400.— , % s tro n y  — zł. 250.—, % s tro n y  —  tl  180.— , A  s tro n y  zł. 150.— , H s tro n y  —  
z ł. 85.—, %% s tro n y  — zŁ 4 5 .-- .


